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KARSKI
Pismo Indowe, poświęcone sprawom religijnym politycznym, spółecznym i oświacie.

1 Górnoszlązacy
| P o d ajm y sobie  d ło n ie  ja k o  b rat b ratu ,
| I »  m iło śc i w zajem n ej zesp ólm y ra m io n a ! j

W ie r z m y  sseaerae r  nfłę lu d u , 
Siejm y zia.*no k u  ofierze,
Ono zeju zie  ». p ośród  tru d u , 
R o zk w leel się  po o b sza rze .

T „Gwiazda Góruoszlązka* wychodzi dwa razy na rytuieii co .jiotok i piątek. Przedpłata kwartalna 
,/ynosi na poeztach 1 u pp. agentów 1 markę, pod opaskę 1 mamę 50 fen.; w Austryi z przesyłkę 

S.1 fl,; w Ameryce 1 dolar. — Listy naasyfaó należy iracko pod adresem: Redakcya lub Administra- 
Ł. ej a „Gwiazdy Górnoszlęzk." w Bytomin, (Beutben O.-S., Gieiwitzeratr. 13).— Zt ogłoszenia płaci się 
so d  wiersza petytowego lub zajętego miejsca 15 fen., przy większych ogłoszeniach odpowiedni rabat.

Ogłoszenia przyjmuje Ekspedycya i Administracja „Gwiazdy Górnoszlęzkiej* w Bytomiu, :»ko tet i
we Wrocławiu Rudolf Mosse, oraz rtuaseastem i V ogier w Berlinie i Hamburg” . W  w t fata wie
Rajchman i Prenaler, uiiea Seaaiorska Nr. 22. — W Frankfurcie n. M. Daube i 6o.   W  Pary a
i na całą Francyą A. Sławiński, Farm łiue Yśselśy Nr. 3. — Bjkupi in a nadwla- , 3  dlakr nie' 

zwracaji się, lecz by ,faję niszczone, — Tłómaczeaia uskutoczniaj-j się bezpłatnie.

MECH BADZIE I1 OCH WALONY JEZUS CHR7STUS!

Zaproszenie do przedpłat/.
* Czas już największy odnowić przedpłatę na 

„ G w i a z d ę  P i e k a r I bd „ O ó r n o s z l ą -
z k ą w, która kosztuje wraz z dudatkiem tylko j e- 
dną markę kwartalnie, albo miesięcznie 35 fenygów.

„ G w i a z d a  P i e k a r s k a ^  zapisaną jest 
w katalogu pocztowym: „Zweite Abtheilung“, potoisch. 
Nr. 34 pro 1890. 

„ G u  i a / i i a  G a r n o s z l a j P i a '1 zaś zapi
saną, jest „Zweite Abtheilung" 9 polnisch Nr. 3S a.

„Gwiazda" nasza śledzić będzie sprawy robotnicze 
i bronić ich przed niesprawiedliwemi zachciankami^ czy 
to panów, czy ich urzędników oraz ostrzegać 
podszeptami burzycieli porządku, którzy to w mętnej 
wodzie dla własnej korzyści ryby łowiąc, nieDacznego ro
botnika i jego rodzinę w nędzę wtrącają.

Że w tym kierunka pracujemy, Szanowni Czytel
nicy już się chyba przekonali z szeregu artykułów w 
tym dudku pisanych.

Niemniej podawać będziemy, oprócz nowin polity
cznych i wiadomości z blizka i z dabka, także jeszcze i 
rady prawnicze, mianowicie w przypadkach okaleczenia, 
i w procesach o niesłuszne mewypłacanie przynależnej 
renty itp. Także i w każdym innym wypadku na zapy
tania pod rubryką „Poradnik prawniczy" rady udzielać 
będziemy.

Nikt tedy żałować nie będzie, ktokolwiek „Gwia
zdę" naszą na bieżący kwartał zapisze —  a więc co tchu na 
pocztę, lub do naszych panów Agentów, albo do Adm‘- 
stracyi raszej w Bytomiu G. Szl., przy ulicy Gliwickiej 
Nr. 13.

Uroczystość Nawiedzer ia TC. Panny Maryi 
w NT. Piekarach.

'■więto to według ustawy soboru Bazylejskiego 
przypada na dzień 2-gi lipca. Znane ono jest i od 
dawn i już obchodzone na W  schodzie, równie jak i 
w familji św. Franciszka, na przytłumienie za przy
czyną Matk' Boskie^ wówczas w Kościele panującego 
rozdwojenia. Urban VJ-ty Papież Święto to pochwalił, 
a Bonifacy IX-ty ugruntował.

. nA powstawszy Marya pi onych dniach poszła 
na góry z k w a p ien iem (Łuk. I. 39.

W  słowach tych widzieć powinniśmy obraz du
szy, pragnącej Bogu na służbę sie poleció, z grzechów 
powstać, opuścić złe kłouności, by się wydoDyó z prze- 

aśol grr.echowcj, w jakiej dotąd zostawała,
Najchwalebniejsza Dziewica Marya nawiedzając 

świętą Elżbietę wyrzekła: „Błogosławioną zwać mnie 
będę wszystkie narody.* I my więc dzisiaj wierni 
katohey podążajmy za Maryą, ścielmy się do stóp 
Jej Ołtarzy i z najgłębszą pokorą, spełniając Jej pro- 
roeze słowa, powtarzajmy społem ze świętą Elżbietą: 

„Błogosławiona^ między niewiastami! Błogosła
wiona^ któraś uwierzyła. . bo słuchając słowa Bo- 
Żego przestrzegałaś j e ... „Błogosławioną jesteś boś 
cierpiała prześladowanie dla sprawiedliwości, a oto

Pan Bóg Cię wyniósł nad wszystkich Świętych w 
Niebie! O Królowo Aniołów i ludzi, raduję się nie
wymownie, źe tama obfitość błogosławieństw spoczy
wa na Twej niepokaiauej Osobie i całem pragnę ser
cem, aby wszystkie narody do Cnrystusa się nawró
ciły, z kwapieniem wielkiem opuściły padół grzechu, 
a poszły w górną krainę cnót i doskonałości, jakich 
Ty Pani nasza, święty dałaś nam przykład, a po 
szczerem do Boga nawróceniu, żywą pałając wiarą, 
tchnąć najgorętszą ku Tobie i Twemu Synowi miło
ścią, Ciebie za błogosławioną po całym ogłosiły 
świecie!!...

A teraz i my kochani bracia nie trwajmy dłużej 
w nieprawościach:.. Powtarzamy sobie często słowa 
biblijnej Oblubienicy: „Wstąpię na górę mirry i ka
dzidła,* to jest: umartwiać b ęd ę  mć Z m ysły  . pilni® 
trwać na modlitwie, bo modlitwa jest szkołą Bosk'ej 
miłości i wszelakiej cnoty. —  Pokruszmy więzy, któ
re nas łączą ze światem, z ziemią i z nami samym. 
Powstańmy i co sił nam wysterczy, pośpieszajmy na 
górę na drogę cnót najwznioślejszych i pilnujmy 
się abyśmy na nowo nie upadli.

Uroczystość też tę obchodzimy w Piekarach od- 
pustowem Nabożeństwem przez całą oktawę. Zewsząd 
gromadzą się tu pątnicy do tej Niebios Królowy, 
która ztąd tyle już cudów, tyle dobrodziejstw proszą
cym wyświadczyła i która jak wiemy nikogo kto się 
do Niej szczerze udaje, bez pociechy nie puszcza

Wczoraj więc jak corocznie przybyły kompanie 
w procesjach z Królewskiej buty, a następnie przy
bywać będą ciągle z innych miejscowości. Davby to 
Bóg, aby te nawiedźmy wiernych pobożnych do stóp 
Najświętszej Maryi, nie były próżnemi, ale aby posłu- 
żyły wszystkim ku wzajemnemu poświęceniu. I aby 
ta Kai wary a święta w dalszym ciągu wsparta ofiara
mi pątników, mogła posuwać się na chwałę Bożą 
dalej i dalej, aż w końcu ujrzymy ją w całej wspa
niałości jako nową Jerozolimę.

Historya Bytomia i Piekar
oraz

opis cudownego obrazu i kościoła w Piekarach.
(Przedruk wzbroniony.)

II.
Spusto.izerie w szesna jtym stuleciu od Narodzenia Chry

stusa Fana, przysziu ztąd, zkąd zawsze przychodzi na świat; 
z ludzkiej niezgody. Ludzie zaczęl; się z sobą kłócić, do
puścili zawiść i nienawiść do serc swoich i naieizcie zaczęli 
walczyć ze sobą orężem, całemi gromadami. Z  początku 
niby to im o to cbodziio, jak lepiej Pana Boga chwalić; 
bo zapomnieli o tej starej prawdzie, że ten najlepiej Fana 
Boga chwali, kto 1 ego przykazania pełni, pracuje, i bliźnie! 
wszystkich kocha, nikomu nigdy na świbcic, -ni mn ej- 
szemu, ani większemu, źle, nie życząc. — Otóż gdy tylko 
ludzie o te; prawdzie zapomnień, to ziraz trk im się w gło
wach pomięszało, że niezadługo naprawdę już nie wiedzieli 
zami o co się biją i kłócą, bo każdy chciai czego innego.

Lud dobrobytem i bogactwami, które mu, w obfite po
kłady zaopatrzona ziemia w okolicach Bytomia i Tarnowskich- 
Gór dostarczała, zepsuty, tak stał się chciwym, że nic już 
dla nich nie było świętego, doszło do takich okropności, że 
grzechy popełniano jawnie w kościołach, nawet a stóp ołta

rzy: nie szanowano kapłanów Bożych — odciągani ich od 
ołtarzy, topiono w stawach i mordowano.

A  chociaż pomiędzy złymi i burzycielami byli i dobrzy 
ludzie, którzy stawali w obronie uciśnionych i przjślados.n- 
n-cŁ kapłanów i chociaż obywat de przedmieścia Bytomia 
RozLarkiem zwanego, z świątobliwym Ojcem Jackiem po- 
spii szyli na .cli obronę — straszna i niesłychani zbrodnii 
spełnioną jednak zos«ała.

Wtedy pełen oburzenia świątobliwy ks. Jacea stanął, 
nr wzgórzu i wołał do nieba o pomstę na zuchwalców, którzy 
podnieśli rece na pomazańców Bcźych. Na miejscu zgroanej 
zbrodni zapanowała giucha cichość, niby błyskawicę pioru
nów wskróś  ̂dotknięte umysły rozburzone uspokoiły się.

Gdy świętobliwy O. Jacek mowę swoją rozpoczął, w po
wietrzu przelatywały gromady srok, które cLropu wra. ik 
jzyniąi, w mowie mu pr iejzkadaały, wtedy zawołał uroozy ■ 
ście na nie: „Uciekajcie na zawsze z tej okolicy I* W  oka* 
mgnieniu, pouiu5 podaaia ludu uleciały „tamtąd roki i od 
dnia- tego okolu Bytduua juAśię~zadńu widzieli nie dąjei 
Obrócił się potem iąąż święty do ludu drżącego mówił: 
„Słuchajcież i uważajcie, co wam oznajmią: kruszce jrebin > 
oddaliły serc? waczt od Boga i otworzyły się marnemu ind» 
monrwi, jesteśC-e bogaci, lerar panowania chciwi, staliście się 
okruinikami; dlp, tego też obecnie błogosławieństwo to zni
knie, i dopiero się zaś po niejakimś czasie posaże kiedy 
pokolenie wasze wygasną!

Zaprawdę, chociażby się po stuleciach zdrój błogosła
wieństwa górniczego zaslę otworzyć miał; nigdy już moru 
miastu waszego klątwą nabrzmiałego srebra m zobaczą. 
Potomkowie wasi znajdą w dobywaniu i zysku, mniej warto
ści mających 1 tuczozów w nagrodę za to, cc się straciło; 
wierze.a jednai słowom moim prorokującymi nigd - im się 
nie zdarzy żeby owocót swej pracy bez uszczerbku uż̂ wi Ii, 
będ ,̂ je musieli dzielić z ODcymi p^zychodniimr a będzie 
to skutkiem klątwy, zuórą okrucieństwo dzisiejsze na głów? 
wusłs wciągnęło. Odbierzcie tę k»rę, którą Bóg wszechmo
gący na was i dzieci w asu  dopuścił' Nawróćcie się i jzyn- 
c« pokutę Nauczcie się pogardzać doorami dla zbawienia 
dusz wasaycL nieśmierielujcb, abyście przy sądzie ostatecz
nym przez pokutę oczyszczeni, przed ironem Bogs sprawie
dliwego SiAnąć mogli, a Bój »ię nad wam zmiłował.

Za aażdem słowem podnosił się glos czi ’ joduego ka- 
piana i Az^uszar serca zbrodniarzy giębono rozczulonych 
Gdy mowę swoją onczyl, widzieli, jak twarz jego jaśniaii 
i zdało się im jakoby mnoia przed sobą mieli. Wszwctkii 
następne skutlr tei -.grozy przedstawia y się kaŁdemr. 
żywo przed oczy. Ani słowo, ani żaden głos niewykrads 
się z piersi śorimonych, owszen z głową pochyloną i wzro
kiem ku ziemi -puszczonym, rwapili się, nier/węsną dole 
pi zeczuwając. do domów swoich.

Święty Jacek nawiedzał jeszcze ostani raz celę swoji, 
nań bystrym zdrojem I.iezadłu^c widziane go nad niin, za 
biedne- miasto >rąco się modlącego. Tu roze-wał mu iii 
sznurek różane? jego t paciorki rozleoirły sie po piasku 
cne wonym i mięszaij .ą z wodą sączącą, tak że uh me 
raotnf było pozbijać. — ^Rośaljcież!“ rzekł mąż święty 
•że w  czasem zdró; ten si ,czeć przestanie. (Na miejecu tem, 
nazwanym zdrojem iwiętego Jaoka do dziś dnia znajduip 
w piasku kamyczki mające wielkość ziamki, grojnu, postać 
zaś kamienia mlyńanitgo —  % atórycb to ke.rayszkóv cnbią 
piękni bardzo różańce.)

Po tych słowach powstać i juz nijbył mgdy widziany 
w okolicy, która ta ,*c srogi gniew Bożv nr siebie ściągnęła. 
Poszedł on w daleki kraje, nauczał nać cza^nen morzem i 

grani* Chińskich opowiadał EwangoUt; na koniec po- 
wrć s i ao Kranowa, gdzie życie swoje świętobliwe zakończył. 
A  że źyci jego, pi łaa było cudów, ,Ięc też w króue 
w poczet świętych policzony jostał.

. Gdy św. Jacelr bawił w Kijowie, gdzie zbudował wspa- 
niał^ swi^Wnig na #ześć Matki Boskiej, — pewnego razu 
w czasie Mszy świętej oznajmują mu, że ^atarzy, straszliwe



wiogl imienia chrześcijańskiego, wpadli do kraju, a z mor
dem i pożogą, zbliżają się do klasztoru.

Sruga Boży dokończył spokojnie świętej Ofiary; mniej 
się jednak bojąc zniszczenia miasta i klasztoru oiżeli znie
wagi Ciała Chrystusowego, zamyśla o ucieczce; bierze więc 
w ręce Przenajświętszy Sakrament, a wychodząc z kościoła 
spojrzał miłosiernie na alabastrowy posąg Matki Boskiej, 
która żaląc się rzecze do niego : (

— Jacku, Syna zabierasz a Matkę zostawiasz !
— Królowo NieDieska, odpowie Święty —  widzisz, źe 

nie mógłbym unieść Twego poi^gu,—u  ciężki on jert! —(wa
żył jak mówią około 800 funtów)

— Spróbuj tylko, — odrzekła Marya, —  Sju mój u*

Wzruszony tomij siowy, w prawem ręku trzymając 
Jezusa, lewą bierze *«tu« Maryi, która mu się i fąje lekką
jak kwiatek i otoczony cŁórem zakonników śpiewających 
psalmy i hymny, idzie śmiało przez p o ś r o d e k  najezdniczych 
tłumów, które na widok takiego zastępu iści* anielskiego 
niewidzialną mocą roztrącane, dają wolne przejście.

W  tak uroczystej procesyi, święty Jacek zwracając bwe 
kroki do Krakowa, przychodzi nad brzeg rzeki; a mc znaj
dując czółna do przeprawy, bysLe wody Dniepru żegna

Boki postumentu na 5 i pół metra się wznoszącego o- 
zdobione bfdą małowanem: obrazami Matki Boskiej yzęsto- 
chowskiej i Ostrobramskiej Tło stanowić będzie zieloność. 
Całość wzniesie się do wysokości 10-ciu metrów.

Na bokach balustrady ustawiony będzie rząd przepy
sznych kandelabrów (świecznko'?), podobnie ubrane będą 
balustrady przy schodach prowadzących na górę.

Część niższa od dołu przy katafalku pokrytą będzie 
czarnym kirem, a tu i owdzie ustawione zostaną grupy z ro
ślin i kwiatów, .

(Tyle na dziś. Dalszy ciąg w następnym numerze.;

PRZEGLĄD POLITYCZNY.
Obecne położenie polityczne bardzo niepewne. I  to 

z rozmaitych przyczyn, do któiych należy i nagły wyj»zd 
księcia bułgarskiego Ferdynanda, — rozstrzelanie Panicy — 
za którego dzienniki ruskie zaczepiają gwałtownie rząd buł
garski; dalej jak donoszą ostatnie wieści, że Fercynand wy
jeżdżając, kazał proklamować niezawisłość Bułgaryi etc. etc. 
Mówią .akie i o ustąpienie ministra wojny Yerdyego — i że 
się pono rozgniewano na niego, że niepotrzebnie wygądal się 
przed parlamentem, o nowych wydatkach na wojsko. Napo-

Przenajświętszym Sakramentem i śmiało je przeelioazi n ^atki obecne ludzie bardzo na*zekaj$, spodziewano się też 
zmoczywszy n*wet sandałów. Bracia jego bardzo zdziwieni! poy * zecłmie> źe rz%d uzna potrzebę zmniejszenia ich, tym' 
widząc ponawiający się cud świętego Piotra _ chodzącego po| czaSoQi skutek ostatniej uchwały parlamentu stanie się wprost 
wodzie, z ufnością udają się za nim, i również jak on, suc ą przeciwnie. Rząd pożyczyć musi na woj ano przeszło 64 mili

-  . t -  r  ,  i i- ni i ni i r  G  r r t i l in n A a rnogą przechodzą szeroką rzekę. ,
Ale oto cud jeszcze dziwniejszy, przytoczony w bulli

kanonizacyjnej tego świętego; oto ńa wouacn Dniepru, przez 
•długi cza* widziane były ślady Świętego Jacka. Historyk, 
który to pisze, twierdź, że za jego czasów, wszyscy oglądali 
Ka roce, od jednego brzegu do drugiego, jakby ściezuę ubi
tą ludzkiemi stopami. *

Badźmyż takżeoży wieni duchem jego; jeżeli ś. Jacek su
chą nogą chodził po wodz’ “ unosząc Przenajświętszy Sakra
ment i obraz Maryi od zniewagi barbarzyńców, za jeg 3 prze
kładem i my nie oddawajmy Boga nieprzyjaciołom naszym, 
którzy Go nam wydrzeć usiłują... nośmy Go w sercu naszem 
przez miłość, przez dobre uczynki, uczęszczanie do Sakramen
tów świętych, ażeby CVys!U3 żył w nas,|a my w Nim. ak 
z Jezusem i Maryą przejdziemy szczęśliwie burzliwą rzekę do
czesnego życia; nie uniosą nas ,ale namiętności, ani wzdęte 
bałwany cierpień i ucisków nie obalą nas... Wśród w*chrów 
i burz, stopy nasze na spienionych wodacb utwierdzone bę
dą, aż z chórami anielskimi zaśpiewamy radosny hymn wy
zwolenia. „  . . .  i i. i

Czegóż się boimy?... Wszystko jest dla wybrnych —
a oni—dla Chrystusa. Pan Bóg ze złego wyprowadź . dobre; 
grzech Adam«, przez Odkupienie szczęśliwym się staje:̂ zbro
dnia braci Józefa, zapewnia ratunek D-raela, aUa0zne Bogo- 
bójstwo, daje światu zbawienie... Nienawiść 'żydów służy za 
m. datawę miłości Jezusa... Cierpieniem polerując ży we kamie-

— badyakuj M s i  Bóg-
jstatu swego. Wytłaczr w duszy naszej o s t a t n ie  rysy podo
bieństwa z Ukrzyżowanym Syn' m swoim, mm je wykończy 
w górnym Syonie na wzór Uwielbionego w chwale; bo trzeba 
byo podobnym do Chrystusa na zmmi, j Aelj chcemy do 
Niego być podobnymi w Ojczyźnie Niebieskiej.^

Jacek święty przybywszy do arakowa ułożył Pr2©11 J" 
świętszy Sakrament w wielkim ołtarzu swojego, kościoła, a 
na bocznym umieścił figurę Niepokalanej N. Dziewicy, któia 
zaraz wróciła do naturalnej ciężkości i rychło zasłynę.a liez- 
nrmi cudami. (Dalszy ciąg nastąpi.)

p x  u Ań*'-.# ----y “  J  ̂ w *
onów marek, a z kasy dołożyć do t6j sumy 8 milionów.

— Powaga rządu włoskiego i głównego kierownika tejże 
polityki, Krispiego coraz więcej zpida. Niedawno przyszło 
pomiędzy radnemi miasta Rzymu Jo bijatyki. Radni miasta, 
nie chcąc się poddać woli rządu, który musi płacić długi 
miasta, złożyli swe mandaty. Jeden tylko z radnych, uyc 
słynnego Garibaldiego, Menotti Garibaldi oświadczył, że u- 
rzędu swego nie składa. Wtedy to przyszło do bij; tyki. 
Policya musiała przyjść z pomocą. Burmi.wz jednak zmusii 
ją do odejścia. Takie to smutne zajścia powtarzają §ię duść 
częste we Włoszech. A  przy tom bank: włoskie upadają, 
naród ubożeje, handel upada.

— Jak słyckać układy prowadzone między Ojgem sw. 
a posłem rosyjskim Izwolskim, zostaną niedługo ukończone. 
Rząd ruski okazał się pono więcej skłonnym ci o ustępsU, 
aniżeli dotąd i ma się zgadzać na większą niż dotąd nie
zawisłość biskupów katolickich. Widać, źe- c dtąd już : ’ząd 
rosyjski przychodzi do uznapja potęgi Kościoła kato.ic- 
kiego i jego Głowy Ojca świętego.

Przeniesienie zwłok.
AD A M A  M IC K IE W IC Z A  *  P a ty ża d o  K ra k o w a .

+ Przeszło dwa tysiące osób zebralo’jn ;  n a  uroczystość 
przeniesienia szczątków Adama Mickiewicza, i u roczystość 
te była imponująca. Leleg»cye s e j m u  galicyjskiego, kole
gium francuzkiego, Międzynarodowego Towarzystwa g ;  
oi noditertokiego i licznych stowarzyszeń pol-kich z Francyi 
i z zagranicy zgromadziły się w około trumny Wieszcza, na 
której złożono wspaniale wieńce z polskiemu napisami. Po 
wygłćrseniu mów odbyłc się w kośc.ele soW ie nabożeństwo. 
Pan Renan odczytał bardzo uczo"4 mowę, p. J ^ 8 Z  te r 
minu poruszył strunę pat/yotycznij a książę adysl w 
Czartoryski wyraził podziękowanie Cesarzow. austryacaiema 
za przychylność okazaną przy tak uroczystej sjiosoono ic>. 
„Dzięki niech będą szlachetnemu monarsze, ' wyrzekł po
między innemi książę, — który nas obdarzył ty pociechą, a 
cześć narodowi, który umie ocenić wielkie zasługi.

Hr. Koziebrodzki dal wyraz wdzięczności ,mu gali
cyjskiego dla Francyi; inni mówcy przemawiali w imieniu 
Towarzystw, których byli delegatami.

Potem nastąpiła mowa dłuższa Limanowskiego, ktors 
atoli nie zasługuje na wspomnienie; potem nastąpiło  ̂J‘ »̂ cz® 
kilaa drobnieis-ych mów, pomiędzy temi pani Nabielatccwej, 
p. Bohdanowicza (w imieniu Litwy), pana Grzybowskiego z 
Brakowa, a w końcu pe«nego Czecha i Węgr*, poozem 
podjęto trumnę i wyniesiono ku kościołowi, w którym się
odbyło uroczyste nabożeństwo. i u: v.

Trumnę niosło do kościoła ośmiu młodzieńoów polskich, 
ztamtąd zaniesiono ją na barkach na dworzec wschodni

•j- W  nawie głównej na "Waweln, tuż przed kaplicy św.
J Stanisława. przedstawia się jak następuje .

Nr, podstawie 6 i pół metia szerokiej, a 3 i poi me
tra wysokiej, na którą pi owadzi 20 czerwonj m aksamitem 
pokrytych schodów, wznosi się ns 2  metry wysoki postument, 
na którym trumna ma spoczywać. Postument ten u góry 
przystrojony jest ciemnoczerwoną, zlotem w kwiaty haftowaną 
jedwabną materyą i przepysznemi kwiątamu Część nizsza 
frontowa zarzucona jest jasnoczerwonym aksamitem, z pod 
którego wychyla się bronzowa lira na tle pamowyc i dębo-

r wyeh liści.

Sfiem ey. Parlament ma być odroczonym o j  § lipoa 
do 18 listopada r. b.; odnośny projekt przedłożył kanclerz 
parlamentowi.

— Cesarz — według pism francuzkicp r™- fcazai wybu
dować sobie w pobliża miasta Hardan^er w Norwegii pajac 
i zamierza tam spędzać coroczn.e część lata.
 ' i*tfśy «rźi5ró1i się^nietyiko na lądzie, ale i ną morzu.
Trzy wielkie okręty wojenne wybndowała znów na moiz,a 
Cżarnem. Okręty te są w pierwszym rzędzie przeznaczone 
przeciw Turcyi. — Na Morzu Bałtyckiom budują Rosyanie 
dla obrony łodzie torpedowe, w z d  iszą djuż wybrzeża szańce 
i sypią baterj e z dalekonośnemi działami (sanonami). Tak' 
że cztery nowe okręty pancerne zostały wybudowane w Krcui- 
sztadzie.

— * Z  Wiadywostoku telegrafowano do Petersburga, iż 
przybyło tamdotąd dwóch chińskich urzędpików w towarzy
stwie inżyoierów angielskich. Badają oni przestrzenie ziemi 
w Mongolii; gdzie chcą kolej żelazną zaprowadzić ku granicy 
rosyjskiej. Widocznie Chińczycy nie ufają s-roir. sąsiadom 
Rosjanom, którzy w ostatnich lat dziesiątkach tyle narodów 
azyatyckich ujarzmili.

— W  sądzie okręgowym w Ry&ze skazano pastora lu- 
terskiego Grimma, za blużmenie przeciw kościołowi prawo
sławnemu, na dziesięć lat dc Permu w głęb- w Ros/i 
Grimm zaprzeczał wszystkiemu, trzynastu śwadków z znsło 
jednak na jego niekorzyść. — Walka rządu rosyjskiego 
z Niemcami w prowincjach nadbałtyckich nie ustaje, ale co
raz większe przybiera rozmiary.

* R o s y  a L  mdyński „Herold" donos , iż pomimo bacz
ności policyi w domu naczelnika nihilistów Krapotkina, fabry
kują bomby dynamitowe i do Rosyi wysełają. — Usiłowano 
otruć cara jajami,kwasem ołowianym napuszczanemi, ale zamach 
się nie udał, gayż carowa dość wcześn‘e sprzyęiężenie od
kryła.

* — j ak „Grażdanin" pisze, to podobno na wszystkich 
kolejach rosyjskich podwyższoną będzie opłata za przewóz 
towarów zagranicznych. Podwyższenie to ma wstąpić w ży
cie od 1-go Stycznia 189l-go roku.

* S e :‘b ia . Rada ministjryalna pod przewodnictwom 
regentów odDyta, uchwaliła wydaleniejz kraju byłego króla 
Milana i postanowiła użyć przemocy w razie gdyby tenże 
dobrowolnie Serbii nie chciał opuścić. — Powodem tego ma 
być mowa, jaką przy uczcie profesorów wypowiedział.

* jB u lgarya . Książę Ferdynand udał się w Piątek 
przez Wiedeń do Karłowyc' warów (Karlsbadn). —- Przed 
odjazdem podpis&l wyrok śmierci na Panicę. W  czasie nie 
bytności Księcia rządzi krajem prezes ministrów Stembułó*.

* — Major Panica został rozstrzelamy w Sobotę przed 
południem w obozie pod Z ofią. Umierał on ze spokoje n i na 
chwilę przed śmierci; głośno zawołał: ,Niecr żyje Bułga- 
ryn'“ Zwłoki jego oddano żonie do pochowania.

— Z Ruszczuku w Bułgaryi donoszą do berliilskiegc 
„Tageblattuf‘, iż przychwytano tam dwóch szpiegów rosyjskich.

F ra u cy a . W  Paryżu zawiązano „Towarzystwo przy
jaciół Rosyi" mające na celu dążenie do ścisłej łączności 
p )między Rosyą a Francją — Na czele stowarzyszenia stoją 
jenerałowie franens’1}'.

A n g lia . W Loudynie założono dość dawni zakład 
prywatny policyjny dla siedzenia amerykańskich Irlandczyków , 
używających dynamitu dla przeprowadzenia swych celów. —

Otóż obecnie wykryto, żś ów zakład stał w stosunkach z ni- 
hilistami rosyjskimi i dostarczał im dynamitu oraz gotowych 
bomb.

— W  miasteczku Bury Sf. Bdmunds w Anglii przyszło 
do starcia pomiędzy żołnierzami a obywatelami. Powybijano 
okna i raniono kilka osób. Wreszcie udało się silnemu od
działowi wojska przywrócić spokój.

A fryka. Pomiędzy wojskami włoskiemi a mahome- 
tańskiemi derwiszami przyszło dc starcia. Derwisze wpadli 
do kraju, który znajduje się pod opieką Włoch. Wskutek 
tego jenerał wioski wysłał im naprzeciw wojsko składające 
się z ludności atrykańskiej. Derwisze napadli to wojsko, 
położyli trupem przeszło 150 chłopa, zabrali 100 strzelb 
i chorągiew.

Wiadomości z blizku i z daleka.
Bytom dma 3-go lipca.

Prym icye. I dzisiaj również jak w poniedziałek 
licznie zgromadzili się wierni pobożni do kościoła parafial
nego N. Panny Maryi. I  dzisiaj świątynia te na zewnątrz 
i wewnątrz w zieleń i wieńce przybraną była. A  ołtarze 
jej, szczególniej Ołtarz wielki jaśniał gorejącej światłom, 
— bo i dzisiaj taka sama jak i w poniedziałek odbywała 
się w nim uroczystość,

Drugi nowo-wyświecony kapłan odprawią! prymicye — 
a był nim ks. Tomasz Flaczek z Rozbarku. Jest tc zaiste 
bardzo pocieszające, że Bytom i Rozbark jednocześnie dało 
z giqaa dw^clj robotników do Winnicy Pańskiej. To też 
radować się mieszkańcy tych dzielnic, że ich rodacyr
kapłani, uprawiając fe pl^r^ze Qfiary ifszy wyjednają ipą 
łaskę : błogosławieństwo Beże — a swoją drogą niecnaj proszą 
Boga aby kapłanów tych młodych wspieyal fąaką swoją 
Świętą i udzielał im potrzebnej siły i męztwa do walki, któ
ra ich oczekuje w tym najświętszym zawodzie.

Słowo Boży do ludu, o czci i uszanowaniu, jakie się na
leży kapłanom, i do nd< degą pracownika w Winnicy-Pań- 
skiej o wielkich i ciężkich jego obowiązkach, wygłosili czci
godni proboszczowie miejscowi, a mianowicie JK. Bonczek 
po polsau, a Jl .̂. ^cbirmeisen po niem jęku.

I  my też ź inszej strony czając ciężar prac i obuwną 
zków kapłańskich, zasyłamy ąowo-wyświęconemu kapłanowi 
w szczególe ąaąze prawdziwie z serca pochodzące życzenia, 
aby Mu Bóg udzielił jąk pajdfuższego życia i zdrowia, oraz 
aby go wspjerać raczy! wtyego ipozojnej a niewdzięcznej 
pracy, jako go czeka pkoje dusz zbawiepia, Ą  wyżąj wyr 
mienionym Dusz-Pasterzom składamy dzięki, za wygłoszenie 
tafc pięknych zaiste, i zbawienny wpływ wywierających nauk.

*—* Zapó^iSflziauf posiedzenie Towarzystwa Przemysłow
ców górposzlązkicb odbyło »ię ” f 5°rAj w cbec w komplecie 
zebranych cŁfOhków •--- ą większej jeszcze liczbie gości tek 
z ARaSa . mego jak i z '« -cy. Także i kilkąpaśoie pań 
na to zebranie przybyło. —■ Ihaieuzepie zagaił pai (&“' is, 
prezes Towarzystwa, zawezwawszy sekretarza do odozyf iia 
protokółu — nastęjśfie oSwp.dczyt, iż v okoliczności mające
go się odbyć d-go Lipca pomieszęząpia zwłok śp. Ądamą 
Mickiewicza w grobach królewskicn na Wawelu, pbstanowho 
Towarzystwo przy te; sposobności skromnie uczcić pamięć 
wielkiego Wieszcza. Pierwszym punktem programu byio 
odegranie na fortepijanie: Szopena marszu żałobnego, z cze? 
go po, mistrzowsku wywiązała się zacna matrons j p. K., i 
tak grą swą do głębi duszy przejęła słuchaczy — iż gdy 
odeszła od fortepianu ogólna cisza zapanowała, i po chwili 
dopiero grzmot szczerych oklasków okazał wdzięczność slu- 
chaczó w. Z kolei porządku nastąpił odczyt gościa p. Szym
kowiaka,. W  pięknych słowach opisał on tułacze życie, tęs
knotę i cierpienia wielkiego wieszczo, jego miłość jaką pałał 
ku ojczyźnie i ludowi polskiemu—a zakończył zawezwaniem 
do trzykrotnego okrzyku na cześć Polek, co ceż zebr™ 
okrzykiem; „Niech zyją“ wypełnili; poczem jeden z człon
ków zaśpiewał solo pigśjj na cześć przemyślą, następnie wszedł 
na mównicę pan. K. i w długim wkładzjb pfzypomnjal, i| 
Liiwa, poświęceniem się kró.owej Jadwigi dla Polsai pozys
kana i z pogaństwa na chrześcijaństwo nawrócona, była ko
lebką nieśmiertelnego Adama, W  wykładzie swym poda) 
wiele szczegółów z życia Mickiewicza, i odczytał kilka astu- 
pów, z książeczki Ohocszewskiego.

Po zakońu&eniu tegu wykładu, deklamowali członkowie 
Towarzystwa: Pieśń Wajdeloty z „Konrada Wallenroda" 
— „Do niewiast polsdch", „śmierć pułkownika* etc. etc. 
W  imieniu gości podziękował Zarządowi za trudy w urzędzie 
podjęte p. N., a w przemówieniu swem wspomniał i tę oko; 
liczność iż jeden z największych poetów niemieskich Goethe 
przy snpsobności, gdy miody jeszcze naówęzas Mickiewicz 
we Wajmarze go odw sdz}ł, przy pożegaaniu darował mu 
swoje zjote pióro; chciał on tern niejako powiedzieć, iż on 
chyląc; się już do grobu, zostawia w nim (w Mickiewiczu 
wielkiego i genialnego następcę. I  nie omylił się w p^zeczą- 
oiu poeta niemiecki-.-bo wkrótce zasłynął Mickiewicz jako po* 
tężny geniusz, a jedeu z najprzystępniejszych i najpiękniej* 
szych utworów jego, „Pan Tadeusz" — na dziewięć języków 
europejskich jest przetłumaczony.

Raz jeszeze pani K. zrooiła niespodziankę odegraniem 
kilku wyjątków z „Kłosów polskich" — a zebrani panowi 
wdzięczność swą oa .zah rzęnstemi oklaskami. Przewodni
czący rozwiązując posiedzenie zrobił nadzie i, iż częściej 
podobne zebrania, na któryoh gościn będą mogli brać udział, 
hęóą urządzane. — Podniesieni na duchu, a z wdzięcznością 
w sercu, dla Zirządu To w. Przemysłowców, rozeszli się 
goście około godziny 11-tej do domów, ' ' ł;

— W  końcu wypada jeszcze nadmienić iż tutejsze To
warzystwo przemysłowe również złożv wieniec na trumnie 
wielkiego wieszczu i wysela w tym celu dwóch delegatów 
do Krakowa,

— Zeszłej Niedzieli drukarze w ogóle, Niemcy i Połacj, 
tak u nas w Bytomii jak i dalej obchodzili 450-letnią na- 
miątkę Jubileuszu wynalazku sztuki drukarskiej.-.—  Ob
chodzili ją po części według z góry ułoxoujgo programu:



przemówieniami okolioznościowemi, śpiewami etc. etc. 
Tutejsi towarzysze drukarscy obchodzi)' rocznicę tę w So
botę 28-go Czerwca wspólną kolacyą w lokalu towarzystwa 
„Typografia" (w restauracyi p. Krolla); były prócz tego de- 
kl&macye, mowy, śpiewy z towarzyszeniem fortepianu, prócz 
tego w końcu jeden z członków rozweselił zebranych sztucz 
kami magicznemi (czarnoksięzkibmi), które mu się dobrze u 
dawały — a w Niedzielę po południu urządzono wspólną 
wy^eczkę do Szarlejp do ogrodu pana Lepiarza, gdzie się 
bawiono rzucaniem kręgli itp. — Takie i Stowarzyszenie Po
znańskich polskich drnkarzy obchodziło uroczystość tę w 
Zameczku" (Feldschloss, przy szosie Gorczyńskiej); według 
programu wybranego w tym celu Komitetu, był koncert, 
śpiewy, gry towarzyskie z nagród?mi dla pań i panów, na 
które nie szczędzono kosztów; były też ognie sztuczne i pu
szczanie balonów. Zabawa z tańcami zakończyła tę uroczy
stość na sali, w której wśród zieleni i kwiatów, widniało po
piersie Gutenberga, wynalazcy sztuki drukarskiej.

—* Z  niektórych powiatów dochodzą nas co do urodzai 
owoców następujące wieści, np: W  Kozielskim powiecie 
udały się tereśnie (wiśnie) dobrze, gruszki i jabłka średnio, 
śliwki miernie tylko; w powiecie Gliwickim licho; — Tak 
samo narzekają i w okolicy Grotkowa.

W powiecie nowo-m-ejskim (Neustadt) jest zbiór tere- 
śni średni, natomiast gruszki i [ abłka się nie udały. W  oko
licy Opola zbiór tereśni średni — za to gruszki, jabłka i 
Śjiwki wcale się nie udały.

* — Przed tutejszą Izbą karną stawa,łą zamężna kraw
cowa Anna Miiller ookariona o kupłerttwo; — była ona 
tak śmiała, iż brzydkie to rzemiosło otwarcie prawie prowa
dziła i została skutkiem tego aresztowaną i yr ubiegły Po
niedziałek toczył się termin z wykluczeniem pphliczgości. 
Udowodniono jej kuplersywo w sześciu ciężkich i trzech lżej
szych wypadkach, — Niegodziwośó swą do tego stopnia po
sunęła, iż nawet małoletnią s>vą pasieibicę do złego namó
wiła. Skazaną została za to na 4 lata i 3 miesiące więzie
nia w domu karnym (cuchthauzie) i 5 lat utratę praw hono
rowych.

* — Na dniu 12-go Kwietnia r. b., pokłocił się szle- 
per Jan Wożniak z Rosdzina z zamężną Sitko i w gniewie 
Uderzył ją szklanką w twarz. Za to został dasiuj na 4-ry 
miesiące więzienia skazany, \

* — Sprząt siana w naszej okoficy pomipio przeszka
dzającej ciągle niepogody uważaj można prawie za ukończo
ny a i co do ilości gospodarze są zadowolniem, tylko nieco 
do jakości, gdyż skuf.kiem deszczu na dobroci siano nieco 
Straciło,

* L ip ln y . W  nocy ze Soboty na Niedzielę, zbity zo
stał robotnik górniczy Karól Palka w mieszkaniu handlarki 
piwa Maryaimy Heydenreich przez robotnika Adolfa Dem
bińskiego, jego żonę i robotnika Wolnego w ten sposób, iż 
musiano go odnieść do lazaretu. Zadane tany są tak nie
bezpieczne, iż wątpią czy żyć bętjzje Rurową" tę tr

szem mieście pewnej kobiecie, z kieszeni portmonetkę i to 
jeno z 60-ciu fenygami. A  schwycony na uczynuu, skazany 
został przez sąd bytomski na 5 lat (więzienia karnego) 
cuchthauzu i utratę praw honorowych. Tak tedy przypadnie 
ma prawie za każde 10 fenygów rok jeden ciężkiego wię
zienia.

* M ysłow ice. W  zeszłą Niedzielę urządziła tutejsza 
polieya w celu przekonania się, jak też kupcy, destylatoro • 
wie it. Niedzielę święcą, niespodzianą rewizyą i kilku z 
kupców, którzy w czasie nabożeństwa ryłem wpuszczali bę
dą do kary pociągnięci.

* W ie lk i Chełm. Zarząd dóbr Wielko-Strzelec- 
kich zarządził w pobliżu granicznej "zeb Przemsy wiercenie 
celem szukania węgla i w pewnem miejscu miano w głębo
kości 80-ciu metrów na pokład. węgla natrafić.

* w. lwice. W  zeszłą Niedzielę padał tu deszcz 
tak gwałtowny, iż niżej położone ulice, a mianowice naro
żnik Tarnowskiej i Wieżowej ulicy w momencie stanęły pod 
wodą. Podczas bnrzy uderzył piorun w lipę w ogrodzie 
stolarza Rosenberga stojącą.

* — Członków tutejszego Związku katolickich ro
botników zawiadamiamy, że obchód ich zabawy odbędzie 
się 27-go tego mienąua w Gliwicach, w największym ogrodzie 
p, Mdtuszka w „Nowym świecie", Zarząd Związku dokłada 
wszelkich starań, aby zabawa wypadła ku ogólnemu zado
woleniu, Spodziewamy się, że nasza zabawa połączona z uro
czystym obchodem poświęcenia pięknej chorągwi Związku 
wypadnie świetnie. Liczymy także na bardzo wielu gości 
z całej okolicy. Program zabawy podauy będzie przed cza
sem przez plakaty.

U olnH ąlzitai W  zeszł poniedziałek znaleziono w pe
wnym pobliskim leae niedaleko droń ciało masarza tutej
szego Rolitki, z rozbitą głową. Tuż obok znaleziono 
zakrwawioną siskierę, i różne garnki i rzeczy, które karcz 
marz Bzdyrek z Bzinie uznał za własność bandy cyganów, 
którzy w dniu poprzednim u niego przebywali. Zdaje się 
więc, że Kolisko przez tychże cyganów został zamóidtwaoym
i obrabowanym. Kolisko miał podobno przy so 
znaczną kwotę pieniędzy, które mordercy zabrali. NaJp^pro- 
wadził krótko przedtem kupione cielę. Ci erę znaleziono za 
bî e w pobliskich krzakach. Niebawem przybyła na miejsce, 
komisja dla sprawdzenia zbrodni i rozpoczęcia śledztwa. 
Cyganów owyoli dotąd nie odszukano, znikli gdzieś bez śladu. 
£5anda składała ąię z dwóch kohiet i mężczyzny.

$ R a c ib ó r z .  Zaiząd górniczy stwierdził, iż na ży
dowskim cmentarzu snajdnje się w głębokości 5-ciu stóp aa 
3 metrów p ikiad węgla brunatnego.

Sudoł. Cłopiec półtoraroczny wpadł d,o dofu gno
jówką zapełnionego i utonął. Chłopca chociaż żywego wy
ciągnięto, niedługi) iednals żyć przestał. Tu tylko nie ostro,ż-. 
ność była przyczyną tak smutnego wypadku,.

wesztowano i do bytómslnegó więzienie îiż odstawie 
•• iiró Ie łT S iia  n u ta . Łud l 6 -go Łip~c„. Wyszły yfąćł 

dwie kompanie na odpust 4° -Ujem. Piekar, na uroczystość 
Nawiedzenie N. M. Panny, dnia i-go Lipca, przypadający, 
i to każda ze swego parafialnego kościoła. Obie kompanie 
po wysluchanin Mszy św o godzinie 7-ej rano równocześnie 
z Kościołów swoicn wyruszyły tak, że na szosie Bytomskiej 
razem się złączyły. O godzinie 7-mej wieczorem powrócili 
przy odgłosie muzyki, z chorągwiami i obrazami.

— Obecznie bardzo licznie umierają tu dzieci, tak że 
częstokroć po cztery pogrzeby w jeaen dzień się odprawiają.

* K r ó le w s k a  Iiuta, 1-go Lipca. W  Niedzielę 
około godziny pół do 10-tej wieczorem został jakiś człowiek 
od Bytomia idący na ulicy Bj tomskiej w pobliżu więży 
WDfłuej przez jakiegoś łotra napadnięty 1 ciężko skaleczony. 
l>ia krzyk napadniętego przybiegli ludzie odstraszyli rabusia, 
który uciekł w kierunku dworca Chorzowskiego i w pobliżu 
łamów kamienia p. Wieczorka w ży(o ię ^chował. W  po
bliżu siedzące ('zieci kryjówkę jego' zdradziły, tak iż udało 
go się pochwycić i oddać w ręce policyi. i  kaleczonego %&i 
jvzięto do oberży p. G»nsa, gdzie mg tymczasowo rany za
opatrzono,

* K a t o w ic e .  Tutejsza mieszkanka Józefina Boldys 
utrzymuje się po części z kradzieży jarmarcznych, bo pewno 
myśli sobie tak: uda się, to dobrze, a nie, to w najgorszym 
razie czeka ja więzieme, które dla niej nie jest tak straszne, 
albowiem już około 20 razy po ezęści we wigz-epiu zwyczaj- 
nem, po części w cuchthauzie siedziała. W Lutym bieżące
go roku skradła znów pewnemu szewcowi w Królewskiej 
Hucie na jarmarku parę trzewików. Schwytana i przed sąd 
stuwiona podała fałs ywe nazwisko niejakiej Albe: tyny Gru- 
ąek, a pod tym nazwiskiem dość łagodnie skazaną zo
stała, w więzieniu ją jednakże poznano i pod sąd poraź drugi 
oddano. Teraz więc jzDa karna w Bytomiu inaczej się na 
łę sprawę zapatrywała i Józefiuę Boldys raz za kradzież, 
a po wtóre za przybranie fałszywego nazwiska na 0 lat i 3 
miesiące cuchthauzu (więzienia karnego) skaza ła, oprócz tego 
na utratę praw honorowych na lat 7 i na takii przeciąg 
czasu zostawienia jej pod dozorem policyjnym.

* B o g u s z y c e . Pensyoncwany strói Z. w Ko-zutce 
wgminie Boguszyckiej, posiada mały domeczek w którym się

bardzo wiele szczurów znajduje. Ohcąc je wytępń--, porozrzu
cał on w wielu miejscach kawałki chleba arszenikiem (truci
zną) posypane. Nieszczęście chciało, iż 4-letni wnuczek jego 
znalazł taki kawedek chleba, ’ jakto z w;, czai u dzieci, jeść 
począł, a nawet częstował swoich małych towarzyszów, _z któ
rymi się bawi*. Na szczęście te drugie dzieci jeść nie chciały
— podczas, gdy on zjadł tyle, iż się otrui i wkrótce w 
okropnych boleściach skonał. — Widok dziecka po śmierci 
byl straszny.

* M y s ło w ic e . Niejaki J ózef Hiibscher z Irzoziny, 
górnik z zawodu, czujący wstręt do ciężkiej i niebezpiecznej 
pracy, wolał żyć kosztem innych i wyciągać portmonetki
- kieszeni, za co też kilkanaście razy już był karany. Dnia

S f t o g s m a t t o ś c t '

24-go maju r. b. wyciągnął on znów na jarmarku w tutej-

vHFajmlodszy nauczyciel. Niezaprzeczenic chyba 
najmłodszym nauczycilem na świecie jest obecnie 14-letni 
chłopiec, który w szkockiej szole w Aleksandryi w Egipc.,fl 
wjklada literaturę angielską. Młodociany profesor zwie się 
Alcybiadesem Renedutzi, a kształcił się w tej samej szkole, 
w której zajmuje dziś stanowisko profesora. O zdolnościach 
jego świadczy najlepiej fakt, źe profesurę nie rząd egipski 
powierzył mu, ale Anlicy. Wzruszającą była chwila, w któ
rej siwobiodzi nauczyciele zakładu, przysobności pierwszego 
wykładu kolegi dziecka składali mu życzenia.

* W  f ‘u z n a s k ie m  przypadły znowu piękne polskie 
włości. Ludwik baron Graeve mąż zaszczycony zaufaniem 
narodu, który mu powierzył mandat poselski, popadłszy w 
długi sprzedał dwie wsi Orcnowo i Słowikowo komisyi kolo- 
njzacyjnej. Także wieś Biechowo, należąca do p. Ignacego 
Lukomskiego przeszła na własność komisyi. Przykre to 
przygnębiające.

Lipca jest jasny i pogodny — to są widoki, iż rok cały 
będzie dobrym zyznym .______________

II F otografa . Włosów niech mi pan zrobi więcej, 
bo to tylko po tyfusie tak m:‘ teraz wyszły....

W  Salonie. Zkąd to, panie Szultz, wziąłeś tę piękną 
morską piankę ?

—  'Ą piany od piwo, fielmożny top* odziej 1

O F I A R I ,
W  dalszym ciągu na żałobne nabożęstwo odprawić sio 

ające tu na Górnym Śląz.ktt, za spokój dnszy śp. A d a m amające
M ickiew icza, którego zwłoki z Paryża *do* Krakowa 
wiezione, w dniu jutrzejszym tamże w grobach królów pol
skich, pochowane zostaną, złożył. N. Jankowski 50 fenygów, 
Franciszek Kurz 50 fen. — razem z poprzednieini ofiarami 
zebrało się doi ąć 4.95 M, Jest to jeszcze bardzo maleńko. 
Piosimy więc OzytelniLów naszych z bliska i z daleka, 
w któ-ycb imienr składamy i wieniec na grobie tego wiel
kiego wieszcza' poety całej Polski i Litwy, aby raczyli po
śpieszyć choćby i z najdrobniejszą ofiarą, dla której zawsze 
miejsce w naszej „Gwiaździe" się znajdzie.

Sa dalszą budow ę ś. K a i w ary i w  Piekaraeh, 
złożył w Redakcyi „Gwiazdy Piekarskiej" p. Brzeziński ze 
Starych Reptów 50 fen. — I  tu Szanownych Czytelników 
również prosimy, aby zapamiętać zechcieli, że „Gwiazda" 
nasza ma dla Ofiar ich na ś, Kalwaryę Piekarską, jako i 
nu inne wszystkie dobre i szlachetne cele szpalty swoje 
utworem. Każdy fenyg będzie zapisany i do właściwych 
rąk oddany.

Agreiturę eta v«*wiazdę“
dla G odullahuttj i okolicy tamtejszej 'utrzymuje pan 
J. Mutz, u którego też można zamawiać i „O drobin y", 
„S łow o B o ż e 4, „D rogę św iętą " czyli „P ie l
grzym kę do m iejsc o d p asto w y ch ", „K sią żk ę  
o częstej  K om u n ii"' i wiele innych pięknych i poży 
tecznych książek wydawnictwa „Gwiazdy Górnoszlązkiej" i 
„Gwiazdy Piekarskiej" nakianem wychodzących. — Tam 
więc prosimy się'zgłasi.ystkim, którzy chcą zapisywać „G w ia 
zdy*' i j e j  wydawnictwa..

W  B ytom iu „Gwiazdę Piekarskqu i „ Gwiazdę Gómo- 
szlązką,u zapisywać można prócz Poczty i AdmimstraąT Gwia
zdy, przy ulicy Gliwickiej Nri 13, także i w księgarniach: 
p Lubeckiego i p. Grossa przy ulicy Tarnuwickiej na prost 
kościoła farnego, oraz w handlu książek p. Aleks. Zioba i 

p. Fr. Kurtza przy ulicy Piekarskiej, oraz w handlu1 *■ *  J < --- ----- -----  —— —
spożywczym p. Skowronka przy ulicy: Siemianowska Szosa 
(Siemianowitzer Schausee).

Ufa R ozb ark n ; u kupca p. Góreckiego i u p. Walisa.
Odpowiedzi R edakcyi. — f\ M. S. z Zaborza 

Poremby, — List odebraliśmy ale w chwili gdy druk 
„Gwiazdy" się rozpoczął, Żądane więc Objaśnienia i Ogło- 
szepie umieścimy w przyszłym numerze.

Do dzisiejszego Numeru „Gwiazdy" dołącz,- się bez
płatny Dodajek, pismo dwutygodniowe, poświęcone oświacie 
religijnej, umoralnieniu i rozrywce umysłowej.

— P olak om  w  B erlinie niniejszem donoszę, iż w 
kościete~tw. PrUsaTTia iflltesuŁren-f! traske""?Jj^wArażdą ‘ nie 
dzielę i w każdą uroczystość odprawia się o godzinie 10-tej 
raz na p olskie nabożeństwo.__________ Ksiąd* Frank,

Ceny targowe we W rocławiu.
Z dnia 1 lipua 1890.

od Marek do Marek

Poradnik Prawniczy.
Tanu Janowi B. w C- Co do wypłaty renty to taaowa 

podiug §. 69. prawa o nieszczęśliwych wypadkach powinna 
być wypłacana komu należy przez pocztę i to w tym okrę
gu, w którym okaleczały zamieszkuje. Jeżeli interesowany 
wyprowadza się do innego odręgu. powinien z podaniem 
nowego miejsca zamieszkania donieść o tern odnośnemu Za
rządowi kassy, który rentę wypłaca. Podług tegn orzecze
nia, prawodawca (ukłaaacz prawa) wcale nie miał zamiaru 
posyłania uprawnionych fio rentę do odległych knapszafto- 
wych zarządów lazaretowych. — Wedle naszego przypuszcze
nia, to tylko dla tego zarządy lazaretowe podobne mcjsca 
wypłaty pourządzały, aby lekarze knapszaftowi mogli mieć 
na oku każdego chorego — przychodzącego do rewizyi le
karskiej i odchodzącego, a w miarę tego, czy on z grubą 
laską (kryką) lub też cienkim kijkiem przychodzi — zmniej
szyć mu albo całkiem wypłatę odjąć. — Naszem zdaniem 
byłoby zażaleuie renty otrzymującego i wniosek o przysy
łanie takowej p: zez pocztę z oiręgu, w którym interesowany 
zamieszkuje nie bez skutku.

Stare przepowiednie o stanie powietrza.
* Gdy pada deszcz w dzień Matki Boskiej Nawiedzenia 

(2-go Lipca), to pada bez ustanku przez dni 40. (Z tego 
samego powodu jak poprzednio powiedziano o 7-min braciach 
śpiących; to jest że i w tym czasie w strefie gorącej (zwrotni
kowej) bezustapne daszcze padają.) — Jeżeli dzień 23-ci

8,85 
8 10 
6,75 
8,-JO 
7,50

?8Z6uiOa 
Żytu
Jęczmień 
Owies 
Gruch
Kartofle za ottnar od 1,50- -2,00 marek.
Misio za f u n t ........................................
Jaja za kopę ........................................
Siano za 50 klgr. . .  ........................................... 3,00
Słoma za kop a 600 klgr. ........................................ 36,00

b,60
8,00
6,00
8,10
7,95

1,30
2,80

Korw pieniędzy urzędowy:
Buble rosyjskie 2,3* Mrk.
Floreny wagi aus.ryackie, 1,74. Mrk.
Banknoty francuzkie za 100 fr. — 80 IG.

1,40 
3 00 
3-53 
8,00

(Za wszekie ogłoszeń-a, oraz za reklamy poddane poni
żej Redakcya nie bierze żadnej odpowiedzialności, j

* Nowości modne w najgustowmeiszym gatunku, jak i 
wzory do robótek ręcznych w pięknych rysunkacu, w przeszło 
50-ciu pięknie wykonanych illustracyach zr ijdują się w głó
wnej części najnowszego numeru „Mode und Haus". Zawie
ra ono wielką liczbę artykułów o pielęgnowaniu zdrowia, 
wskazówk. dla gospodyń, recepty kuchenne, dowodzą wszech
stronności tej praktycznej illustrowanej gazety dla kobiet. 
Część powieściowa ozdoDioną jest artystycznie wykonanemi 
obrazkami, a powieści pocnodzą z pióra pierwszorzędnych 
autorów. Urócz tego dodaje się „Illustrirte Kinderweit, wy
miną myśli pomiędzy abonentkami, poradnik prawniczy, 
skrzynka do li ców itp. podnoszą wartość tegoż pisma. Za 
1 markę, względnie za 1 markę 25 fen. (za ostatnią cenę do
łączają Się pięknie kolorowane żurnale modne)—można zapi
sywać „Mode und Haus" na. pocztaeh i w każdej księgarni. 
Numera na próbę wysyła się bezpłatnie z EkspeJycvi „Mo
de und Hans," Berlin, W. Liitzowstrasse 40.

IJwagib dla p alących !
Kto pragnie paliń Aobre papierosy - wyborne tureckie tytunie, 

niechaj kupuje wyroby z fabryki „Vulkan“ J. F. J. Komendzińskiego 
w Dreźnie a zapewnie się nie oszuka.
_________________________________ Amatorzy i znawcy papierosów.
S k ład  buxkinu z fabryk  angielskich i nie

m ieckich. — M ielek &  ( W  F ran k fu rt a. M.
Dostarcza po cenach fabryczny oh osobom prywatnym wszelkie 

materye na ubrania dla panów i chłopców itd od 2,50 marek za 
meter a& do najlepszych angielskich nowości. Wzory i próby wysy
łam tranko!

DRUKARNIA
„G w iazdy poleca si( do wykonywania wszel
kich prac drukarskieh. Za szybkie i eleganckie wykonanie -------
tuje się.

? gwara



Lotsrya pieniężna „Schlossfreihei t\
Głowna wygrana bOOOOO mik., bOOOUl) flflk., 

4 0 0 COO M k, 2 m ży  3O0GU0 MA,
3 razy 200000 Rmk., i t. d.

Losy oryginalne 5 ''lasy Berlińskiej Suhlossfre’hoit Lotiryi (Główne 
i ostatnio ciągnienie od 7--12 lipca r t. najniższ” wygnana 500 Ma
rok) przesyła dokąd zapas starczy za gotówką Ł/i a 112 'fe a 56, 
1li a 28, 1/8 & 15 Marek. Losy udziałowe od loaów oryginalnych 
J/s a 14, '/i. a 7,50 ‘ /su a 3/5, 1/-4 a 2 Marek. Wygiai.a tych orygi
nalnych jak i udziale ,vych loaów wypłaoc »ią u n.aic bez żadnego od
ciągnięcia. Za przesłaniem. 30 fet., przesyła cię franco lista wygranych.

Główna wygrana 600000 Marek w gotówce.
Losy oryginalne 4 ddaoy 18& Pruskiej Lotcryi dttó ne . ciągnienie od 
22 lipca d > 9 Sierpnia 1390) przesyła ze gotówkę jak długo zapas 
starczy bez laduego zobowiązania '/i & 240, */* 4 130, */< “ 60 Marek. 
— Dalej mniejsze losy udziałowe z moim podpibem od oryginalnych 
losów % & 24, »/is * 12, 'jn  i 6, */«4 4 3,26 Marek. (Listy wygra
nych V  klasy przesyłają się 50 fon. za egzemplarz.

Cai-1 H a n n ,  Loteriegeschaft, Berlin S, W., Nowenburg rstr. 26

a A A A m A Ś A A A a
Szanownej Pubbczności ¥  a- 
tow *e  polecam mój

S k ł a d  O b r t i z t ó w  
i Zwierciadeł,

krzyżów mosiężnych i drewnia
nych i świeczników, figury roz
maitej wielkości, także i lampy 
przed obrazy i różańce, saka- 
pierze, kropielniczki i wiązani#, 
Także mam na składzie książki 
o Misypnarzu Danielu Murzy
nie i Żywoty Świętych oprócz 
tego Odrobiny Matki Boskiej 
Częstochowskiej. Agentura na 
„Gwiazdę Piekarską1* i „Gót- 
noszlązką** i Katolika, “ i 
„Nowiny .Raciborskie.“

IF R z e p k a , 
w Katowicach Miihlstrasse i5.

I I f  tomska fabryka bielizny
? (LEOPOLDA KARPKgo)
Jj W  F I T O  M I U 11 a CU&,

CrliwickH ulica ^7, na parterze i na 1. piętrze.

KOSY ze znakiem ppKosnnz“
z angielskiej srebrno-stali

w dowoluycn długościach pod & w arancyą!!!
U  Wyłączny Skład fabryczny dla Austryi i Niemiec !! 

f i .  UŁUuzePn w Drohobyczu (Austrya).
Te kosy odznaczają się l e k o ś ć ią ,  p o d w ó jn y m  l ia i le m , 

e i , i  o o ie c  tu . i e lą  i  e la t ły c /n c ś c ią .  Jedno klepanie wystarcza na 
diuzsay czas. Nawet b e z  w s z e lk ie g o  k le p a n ia  wyostrzone nadają 
się duLkonale do koc zenia. Raz zapiawiono kamieniem (ostryip) koszą do 
IS O  kroków i najtwardsze trawy górskie

Długość w centaur. I 65 | 70 | 75 
Sztukę— Mrk.11.60

Speef alno-wyprawmy
M A G A Z Y N

za 1’ Sztukę— Mik 11.60 11.70 1 1.80 \
Wysyłka oó./rotną pocztą, tyiko za  pobran iH Ui ..S k i ‘ l, 'i'> li,iu . “  

Olo od jednej kosy wynosi 5 feń., a fracht pocztowy przy odbiorze 5 Hgr. 
(= 8  do 12 kos) również 5 fen. — Celem zamówienia wystarcza karta 
pocztowa za 5 fen.

Liczne listy pochwalne dołącza się do przesyłki.

Wiesbaden er IffS

K o c h b r u n n e n -Q u e ll-S a !z

dla

Dam, Panów i dzieci.

eih  r e i n e s  N a t u r p r e d u k t
u jtei sm tlitJ u -i ( 'u id r o l l e  hergestcilt u. a r z t l ie ł ;  
a i lg e n i  *> m p fo iu en  u. v e r o r d u e t a b y g k e s u .

*■ -r - S>‘ ‘ »
\ erd a u n n g> e  u n d  K m a h r n i ig s b e s e h w w d e n , 
D arm <  u  ; M a y e n lc lf le n  ąller Arb Ebenso von 
em  in  c n i  I ie ilk r , Wirkung Dei O a ta rr iien  der 
L u ft r f ih r e  und der L u n g e  t bei H u ste ii. H e is e i-  
k e lt , S e h le lm a u s w u r f  u. s. w. nnd in Folgę seines

HCHEM LITHIOisGEHAL OJi
bei g ie h t is e lie n  u . rh e u in a t is c h e n  E eiclen.

Ein Glas K .o ch b ru im © n -O u e ll-S a iz  entspricht 
dem Salzgehalt und dementsprechend der Wirkung von

etwa 35— 40 Schachteln-Pastillen

£
£ ,? a'- 'w 1So o -

Preis per tilas 2 Mark.
(itar acłit w enn In GlSsern wie verkleinerie lolblluuiig.) 

Kauflich in den Apoiheken und Minerał wasser ha udluiigen etc.

W ypiaw y
w wielkim wyborze zawsze na składzie.

Wykonywania we wis stiej fabryce
■ W  sumiennie, starannie, pod dozorem doskonałych dyrektorek M l

M T  w jak najkrótszym czasie.
Z n a cz e n ie , h a fto w a n ie  i p ra n ie  po ce n ie  k o sztu .

Ceny najtańsze, ale ściśle stałe.

Zamówienia, przy których materyafy bywają nam dostarczane,
obliczamy ‘ak najtaniej.

Za dobre leżenie dajemy ^oarancyą.

Niestósownej|gczy odbierają się napo wrót. 
J a Ł a r a r f  m c i c

'rzez korzystne układy z eajziiaeziilejyzeml fa
brykami, jesteśmy w możności sprzedawać po

bajecznie tanich cenach:
Szyrtyngi, Śzyffony, Ranforce,— Dawlasy, Croisee, Dymki, Adamaszki, Bar
chany, Kretony, Drylichy, Inletty, Wsypy bawełniane i płócienne —  ,ako 
bielone i niebielone płótna. —  Nakrycia stołowe i Garnitury do kawy. 
Serwety i Obrusy. Adamaszkowe i wystawne ręczniki.

£ BSardzo uf elki wybór tak co do gatunku jak I de
seni zawsze na składzie.
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■■  Bze Hasko:
S m

* nhaltska szkołałjutewnicza «  Zerbst.
Bzem ieslnicy budynkow i, kaiaioniarze Dtolarzo budynkow i i  na m eble ete., jako 

|s»koła faohow a dla budujących ; koleje żelazne, dróg, technikkw do w odnej budowyj 
B ządow y egzamin doirzałosci.

Utrzymanie tanie  i prayiamne. W iadom ogci bezpłataie przez dyrekoyą.

Zeszyt H l-ei

co i a  IowyH
J

z § t o !u  K ró le w sk ie g o  
K r ó lo w e j i le b a  1 Z ie 
m i m ajśw i^szej D oga  
R odzicy Panny M aryi,
historją, łaskami i cudami 
słynącego Obrazu Częstochow
skiego na Jasnej Górze, — 
wyszedł z druku i jest do na
bycia za 85 fenygów, w Re- 
dakcyi i Administracyi Gwiaz
dy Pijkarskiej i Gwiazdy Gór- 
noszlązkiej w Bytomiu G.-S. 
— Ulica Gliwicka Nr. 13.

Wszelkie z a i .lenia  
i podania sędotl e wyko
ny wają się w biurze jTrLz 
nioka w M alej D ąbrów 
c e  przy Szopienicach

Mieszkam w Bytomiu JEteit- 
schuli w domu wdowy Friedrich; 

robię podania ’ skulgi tan do 
sądów jako i innych urzęiów w 
timdnych i zawikłaoych sprawach. 
Najchętniej przyjmuję intoresi na 
zabezpieczenie renty poszkodowa
nych (Unfall8versicherung-8achen) 
które muszą by e dli tego samego z 
największą dokładnością opraco
wane, poniewa? tu chodzi o zabez
pieczenie na całe życie dla poszko
dowanego.

Toudygrocli,
K oneegyoaiow any P isa rz  

pu b liczn y .
P olecam :

najlepszy twardy cukier
funt 32 fen. 

2fe „ 
1,40

faryuę . . .
i kawę Jawa

ff>‘ dto . . „ 1,60 „
Gykoryą niebieską

i żółtą 15 fen. 
najlepsze masło „  80 „

czysty tfuszeż świński 60 „
dobrą prosówką „1 ,00  m.

H. Krist.
(V, rok) w Bytomiu G.-Sz.

B o  D ru k a rn i „C łw i.zd y (,
potrzebny jest uczeń. Gli
wicka ui. Nr. 18.

Buinpely
praktyczny pomocnik lekarski 
w Tworogu G.-Sz. conc. przez 
królewską regencyą leczy pręd- 
dko i doskonale kremfy wrzo
dowe, porażenia zaskórne i pę
cherzowe choroby, zepsucie 
(teneri), w najgorszym spo
sobie, kamień bez operacyi 
tylko przez medycyny rospędza 
flus solny, wszelakie bóle, ro- 
uiatyzm stawowy i wszelką 
słabość itd I takie choroby, 
które już inni leczyli, ale nie 
pomogli, podejmuję się wyle
czyć i już wiele wyleczyłem, 
dla tego dużo podziękowań 
i atestów posiadam, także na 
zażądanie, każdemu za darmo 
i franko. Na odpowiedź jest 
potrzeba 10 fen. w markach 
pocztowych dołączyć.

H  48 . J R
H o  i  §
X fl S

X

15 5

H

Do sprzedał iia D o m  
piękny murowany, 
zamieszkały, położo

ny przy gościńcu, (szo
sie), bardzo ożywionej, bo na
około Luty i kopalnie. W  do
mu tym jest Sklep kolonialny 
doDrze properujący. — Wa
runki sprzedarzy barazo przy
stępne. Hypotyka stała. Wia
domość udzieli p. Tondygroch 
w Bytomiu, na Rajtszuli u 
wdowy Friedrich.

F I R B H T K I ,
Materje kongresowe,

K 0Ł D B Y  WA TOWANE,
D Y W A N  Y,  C H O D N I K I ,

H P* Linoleum^
Wiedeńskie derki do spania.

Gumowa i uniwersafna bielizna
! po cenach faurycznych.

Spodnia bielizna Systemu d-ra Ja^e^a
po fabrycznych cenach.

P ł *  O k oło  lOOD-ca tuzinów kraw atów 1 m eziileli w  najiMOw- 
szycłi ńeseniacn są zia SKiadzie. -  Ch ny ja k  j u i  w iadom o za- 
dziw iającu nlzkie. P n ,y  odbiorze fl-eiu sztuk zuiteiiie ceny.
— H e k a w k z k i w  ró łn y ck  gatunkach. Cońci.ocliy i sk erp etU  
dla dam , panów  i dzieci w wielkinr w yborze, po zadziw iające  
n izk i li cenach »a zaw sze na składzie.

Bytomska Fabryka bielizn:
( L E O P O L D A  K A R P  Ego) S

w Bylomiu G.-S., ulica Gliwicka 3V parter i
I-sze piętro. ^

Redaktor odp. St. Cżęraiejew ski, uliea Gliwicka Nr. 13, dom p, Klugiusa. -  Nakład i druk Stanisława O-ormejewskiego ’

Dczmj dzieci czytać i pigać pa ̂ polsku J


